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Me ligi a.

Wytłumaczenie ceremonii przy 
Chrzcie świętym używanych.

Rozmowa między Proboszczem a Zagro­
dnikiem.

( D okończenie.)
. Z a g r o d n i k .  Oy prawda, Dobro­

dzieju, źe bez soli niiakie iadło, choćby 
i naylejuey okraszone. — P r o b o s z c z .
Tak tez, Bartłomieiu, życie człowieka, 
choćby i nayokazałsze, bez mądrości 
chrześciaóskiey zawsze iałowe. — Dalćy 
zegna Kapłan dziecię trzy razy i zaklina 
nieczystego ducha, aby się oddalił od 
dziecięcia Bogu poświęconego i żadney 
więcey nad niem nie miał mocy i tym 
końcem naznacza raz ieszcze dziecię zna­
kiem Krzyża świętego. Wreszcie kła­
dzie na dziecię koniec stuły. Stuła, wi­
dzisz móy bracie, iest znakiem władzy 
kościelney. Gdy ią tedy na dziecko po­
kłada i wymawia te słowa: wnidź do 
świątyni Boga, abyś miał cząstkę z Chry­
stusem na życie wieczne, daie do zro­
zumienia, ze iuź może wstąpić do Ko­
ścioła i być uczestnikiem chwały boskiey.
Wprowadziwszy dziecię do Kościoła/ od­
mawia głośno z Chrzesnymi Wierzę w Bo­
ga i Oycze nasz. Potem przy chrzciel­
nicy rozkazuie Kapłan w imieniu Iezu- 
sa, aby duch nieczysty na zawsze u-

stąpił^ od dziecięcia, iako Iezus Chry­
stus zyiąc ńa ziemi mocą swego bóstwa 
rozkazywał chorobom ciała, aby ustępo­
wały od ludzi, a zegnaiąc ie Krzyżem 
świętym, mówi: W  imię Boga, Oyca
wszechmogącego, w imię Iezusa Chry­
stusa, Syna i ego, Pana i Sędziego na­
szego,! przez moc Ducha świętego, zakli­
nam cię wszelki duchu nieezysty, abyś 
ustąpił od tego stworzenia, które Pao 
nasz raczył powołać do Kościoła swego 
aby się stał świątynią Boga żywego, i aby 
Duch święty w niem mieszkał. Przez 
tegoż Chrystusa, Pana naszego, któ­
ry przyidzie sądzić żywych i umarłych. 
Skończywszy tę modlitwę, pomazuie Ka­
płan uszy dziecięcia śliną, i mówi: effeta, 
tô  iest: otwórz się; potem nozdrza, i 
mówi: do zapachu słodyczy, ty zaś ucie- 
kay diable, zbliza się bowiem sąd boży. 
— Z ag r. Uważałem ia to, Dobrodzie- 
m. l,nieraz pomyślałem sobie: na co to 
Ksiądz shną pomazuie.— P ro b . Przy­
pominasz sobie zapewne, Bartłomieiu z 
Ewamelu swiętey, ze razu pewnego przy- 
piowadzih do Iezusa głuchoniemego, aby 
go uzdrowił, i ze Zbawiciel wziąwszy 
go na stronę, wpuścił palce swe wuszv 
iego,_ a splunąwszy, dotknął języka ie-  
go, 1 ow głuchoniemy słyszał od tey 
chwili i wymawiał - dobrze. — Z a s r  
Przypominam to sobie dobrze. O tem by-
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wa Ewanielia św. w jedenastą Niedzie­
lę po Zielonych Świątkach. — P ro b . 
Tak, takj^ otóż za przykładem Jezusa 
pomazuie Ksiądz śliną uszy dziecięcia 
i nozdrza, aby ono otwierało uszy swo- 
ie ku słuchaniu nauki świętey i w niey 
znaydowało smak i upodobanie. Daley: 
kto chce być uczniem Chrystusa, i z Nim 
wiecznie królować, iemu tylko ma słu- 
*yć, nim się zaymować, a unikać tego 
wszystkiego, co od Niego odwodzi, bo 
dwom Panom służyć nie można. Py­
ta się tedy Kapłan dziecięcia w imieniu 
Kościoła: odrzekasz się ducha złego? 
I  wszystkich spraw iego? i wszelkiey 
pychy iego? Chrześni odpowiadając: od- 
rzekam, przyrzekają wierne służenie Bogu, 
a przez^ to biorą na siebie obowiązek 
ewracania na tę obietnicę uwagi dziecię­
cia, gdy do rozumu przyidzie. Odebra­
wszy to uroczyste zapewnienie, nama­
szcza Kapłan dziecię oleiem, na ten cel 
od Biskupa w  wielki Czwartek uroczy­
ście poświęconym, który się oleiem Ka­
techumenów nazywa, na piersiach i mię­
dzy łopatkami.— Z a g r . A  co to zna­
czy: Katechumenów?— P ro b . To sło­
wo Katechumen, iest słowo greckie i 
znaczy tyle, co: przybyły, uczeń słu­
chacz; Katechumenami nazywano zaś w po­
czątkach Kościoła tych, co chcąc zostać 
Chrzescianami, zgłaszali się do Biskupa, 
lub innych Kapłanów, i od nich w nau­
ce wiary świętey pouczani bywali, przed 
odebraniem Chrztu świętego, i ztąd tę 
naukę zowiemy Katechizmem. Przed sa­
mym Chrztem namaszczano Katechume­
na oleiem albo po całem ciele, albo li 
na piersiach i między łopatkami, dla te­
go się ten oley, oleiem Katechumenów 
nazywa, a namaszczano po wyrzeczeniu 
się spraw czartowskich. Wszelkie nama­
szczanie oleiem, znaczy umocnienie. A -

postołowie święci namaszczali oleiem wie­
lu, którzy na duszy i cielę chorowali, 
i tym sęosobem uzdrawiali i umacniali 
ich. Toz samo czyni Kościół boży z ty­
mi , co maią być chrzceni, aby pokrze­
pieni mocą boską, mężnie opierali się 
grzechowi. Przy namaszczaniu wymawia 
Kapłan te słowa: Namaszczam cię ole­
iem zbawienia w Chrystusie Iezusie, Pa­
nu naszym, abyś osiągnął żywot wie­
czny ; namaszcza zas piersi, aby gor­
liwie wyznawał Iezusa, namaszcza mię­
dzy łopatkami, aby mężnie dźwigał iarz- 
mo Chrystusa. Potćm zapytuie się Ka­
płan dziecięcia: Wierzysz w Boga Oy- 
ca wszechmogącego, Stworzyciela nieba 
i ziemi? wierzysz w  Iezusa Chrystusa, 
Syna iego iedynego, Pana naszego, na­
rodzonego i umęczonego? Wierzysz w 
Ducha świętego, w święty Kościół po­
wszechny, w Świętych obcowanie? w 
grzechów odpuszczenie? w ciała zmar­
twychwstanie? w żywot wieczny? Bo 
Kościół nasz święty nikogo nie przymu­
sza, aby został Chrześcianinem, i tylko 
tych przyimuie, co wyznaiąc wiarę, pra- 
gną przyjęcia. Dziecię niemaiąc ieszcze 
rozwinionego rozumu, a zatem i wolnćy 
woli, nie może wyznać wiary, dlatego 
Chrześni za nie wyznaią i proszą o chrzest 
dla niego. Ich zatem iest obowiązkiem 
starać się, aby to ich Cbrzesnię, gdy 
przyidzie do użycia rozumu, ćwiczone 
było w tey wierze i do dobrego nakła­
niane. Gdy dziecię przez usta Chrze- 
snych złozyło wyznanie wiary, zapytu­
ie się go Kapłan: Czy tedy chce być 
ochrzcone.  ̂ Po odebrańey odpowiedzi: 
chcę; chrzci ie, to iest: udziela mu Sa­
krament Chrztu świętego, polewając ie 
wodą i zarazem wymawiaiąc: la ciebie 
chrzcę w imię Oyca i Syna i Ducha 
świętego. Ten Sakrament, iak ci móy
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Bartłomieiu wiadomo, gładzi w czło­
wieku grzech pierworodny; a gdyby czło­
wiek przed Chrztem iuź był iakie grze­
chy popełnił, to gładzi i grzechy uczyn­
kow e, daie prawo do Królestwa bożego, 
czyni Chrześcianinem, i udziela lask i 
poświęcaiącey. — Po Chrzcie namaszcza 
Kapłan dziecię na wierzchołku głowy 
Chryzmem; iest to balsam z oliwę zmie­
szany i również od Biskupa w wielki 
Czwartek do tego poświęcony, i wyma­
wia następujące słow a: Bóg wszechmo­
gący, Oyciec Pana naszego lezusa Chry­
stusa, który cię odrodził z wody przez 
Ducha świętego, który ci odpuścił w szy­
stkie grzechy, niech cię sam namaszczy 
Chryzmem zbawienia w tymże Chrystu­
sie Iezusie, Panu naszym, na żywot wie­
czny. Amen. Pokóy z tobą i z D u­
chem twoim. To namaszczenie ma mu 

/ przypominać, źe przez Chrzest stało się 
członkiem K ościoła, którego głow ą nay- 
w yższą iest Iezus C hrystus, ten bożki 
Pomazaniec, i dziedzicem K rólestwa nie­
bieskiego. Oczyszczone z grzechówr, ma 
się starać, tę uzyskaną niewinność swo- 
ię zachować aż do śmierci, przez czy­
ste i nieskażone życie, co wyraża owa 
biała czapeczka, którą mu K siądę na 
główkę kładzie: mówiąc: Bierz tę białą 
szafę i zanieś niesplamioną przed trybu­
nał Pana naszego lezusa  Chrystusa, a- 
byś miało życie wieczne, Amen. N a- 
koniec podaie mu Kapłan świecę goreią- 
c ą im ó w i: Bierz goreiące światło, strzeż 
wiernie Chrztu twego, zachowuy przy­
kazania Boga, abyś, gdy przyidzie Pan  
na gody, mógł mu wyniśdź na przeciw 
wraz ze wszystkimi Świętymi w mie­
szkaniu niebieskićm, i mieć żywot wie­
czny, i żyć na wieki wieków. Amen. 
To światło, miły Bartłomieiu, ma czło­
wiekowi przypominać ten ważny obowią­

zek, aby dobrym przykładem drugim przy­
św iecał, prowadził życie nienaganne i  ka­
żdego czasu był gotów ria przyiście swe­
go oblubieńca, lezusa Chrystusa, na śmierć 
i sąd pośmiertny, iak ow e pięć panien 
mądrych w Ew anielii czekały na oblu­
bieńca z pełnemi oleiu lampami. Skoń­
czywszy Kapłan ten święty obrządek, 
odzywa się do ochrzeonego: idź w po- 
koiu, Pan niech będzie z tobą! Amen. 
Otóż m asz, móy bracie, w krótkości wy­
tłumaczenie ceremonii przy Chrzcie świę­
tym używanych. S ą  one ważne, wywo­
dzące swóy początek od pierwszych wie­
ków K ościoła, dla tego powinny być do­
pełnione i to w Kościele. leżeli dziec­
ko narodzone iest bardzo słabe, udzie­
la mu się i w domu C hrzest, ale bea 
ceremonii, gdy zaś wzmocnieie, dopełnia- 
ią się ceremonie w Kościele. —  Z a g r .  
Bóg zapłać Dobrodziejowi za pouczenie 
i niech mi Jegomość daruie, żem go 
tru d z ił.—  P r o b .  Móy Bartłomieiu., to  
iest moim świętym obowiązkiem. P rzy  
wolnym czasie przyidźcie do mnie, a  
czego w Kościele na nauce nie zrozumie­
cie, to wam w domu obiaśnię.

G o sp o d a r s tw o .
Uprawa sporkii (Spergula) na paszę.

Pasza tak ważną rolę odgrywa w go­
spodarstwie wieyskiem, że każde odkry­
cie, ilość iey pomnożyć mogące, bardzo 
iest poźądanem. Zeby iednak daremnych 
lub mało pożytecznych nie przedsiębrać 
zachodów, wczesne zapewnienie się o po­
myślnym skutku uprawy, wyborowi prze­
wodniczyć powinno. W  ogólności, te 
przed innemi rośliny zasługuią na pier­
w szeństw o, które nietylko dla zwierząt



12

domowych ulubionim sa pożywieniem, dale paszę zielona, mianowicie dla krdw
ale zarazem zbiór daię obflty, wcześnie i wotów. W  tym celu można so kośtó
doyrzewaię , prędko rosnę, w uprawie i zadawać w stayniach i oborać® albo
niewielkiego wymagaią koszta, i nare- spaść na gruncie- uwiązawszy bydle do
.zcie, równie za paszę suchę, iak zielo- kołka na postronku. Masło wyrabiano
u ,,  a w potrzebie za nawóz posłużyć z mleka krów sporkiem karnitónydi ,,wa­
rno®. Pod wszystkiem, temi wzglgda- źane iest za „aylepsze i . 3  £  .

z a : L CuiePerS" °  ^  &uwagę zasługuje. ̂  paszę dla bydła i koni; ale navwieks/v
Kilka iest odmian sporku; z tych spo- iego użytek w Niderlandach iest 7 obró-

rek rolowy <>. aryensis), sporek pigcio- cenią g j  na nawdz czyli u l ^  alie grunl
pręcikowy (s. pentandra) i sporek kolan- tdw. W  tvm celu • 1
kowaty (s.  nodosa) przez polskich ro- zaraz po żriwie; sporek wschód™ ro-
shnopisarzy, czyli botamkow, s ,  wzm an- śnie gwałtownie , a gdy pora siewów
kowane Odmiana, o której-mówić chce- zboża nadchodzi, p rz y o n iia z Ł ia W a  ”
my, obficie na paszę w Niderlandach u- to, aby gospodarze polscy, braku nawy­
prawiana, zupełnie iest podobna do ro- zów doznaięcy, korzystali z lego odkrycia
snęcey u nas na polach między zbożem, I u n d z i ł ł f ta k  tę roślinę op?su”e 
sporkiem rolowym zwanóy. C ał, ró- r e k  (spergnta) makielich piec S t l i w v
zmcę między niderlandzka a polskę od- korona pięcio-listkowa, l i X  n S e S
mian, stanowi, kwiaty, które w pier- torebka iaiowata, iedno-komorkowat ptó-
w S v L S  V0”8we’ 8 dr“‘  & -«***»■ ' Cpręcików niekiedy tó fć ) .

^  2 ini i • • • - z j  S p o r e k  r o l o w y  (s. arvensis) łodyga
Grunta lekkie 1 piaszczyste, nayprzyda- rozłożysta, gładka lub nieco kosmata if-

tmeysze są do uprawy sporku, gr(unta ście okręgowe, równo-waslde zaostrz!-
zbyt suche całkiem aa niedogodne; iedno- ne: szypułki i kielich? nieco lipkfo-
ń " Z ~ X W l m ’e’ a°!taleCZ" ie nerkowate, bez-
przygotowuia.10%  skrzydłe; rodme na polach miedzy ybo-

Sporek nadzwyczay obfity 1 wyborny źem, kwitnie przez lato. (Gosp)

przełożony na Język polski.
. Szanowny® miłośnikom dziejów ojczystych donoszę, iż a  księgarza E. Gi inthera w  T „- 

sznie jest pod prasą pierwszy zeszyt: „Dziejów polskich Długosza, kanonika kralow s k i r r S  
przekładu, mojego. Zeszyt ten zawiera: 1. Niektóre świadectwa o Długoszu, 2. Dedvkacva Au’ 
Z t  ’i * Zr  Ja T  Cl mieT  - ędT  Y?ch?dził poszyt jeden czteroarkuszowy P a S ' £ /  
T ?  zlot P°d0bny ^  W Pami?talkach Cena każdego zeszytu7 w y n E % S

___________________ * ”a 30- M” ‘a 18 t0 - Borticman & „ « » .

° °  PÓ̂ u SZa, za um iarkow aną cen* rocznie
f ;  U krO Ĝ le ur2ędy P °C2t0^ e 1 przyimuią przedpłata, i d su -’win ą  o i k o ł h ę  co tydzłen, bez podwyższenia ceny, Abonentom .

Nakładem i drakiem Emutm Gukthera w Le.zaie. — (Redaktor. X. T. B o ro w i,- ..)    “


